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Redakcja i Administracja: we Lwowie, ut. Ossolińskich I. 10, od frontu ul. Cichej na i. piętrze, przy Redakcji i Administracji „Gońca44 
wychodzącego również 2 razy na miesiąc. Prenumerata kwartalna na obydwa pisma 2~złr., którą przesełac należy przekazem pocztowym.

—  To sią nazyw a la to ...  Na Utmern m ieszkaniu, jeszcze ładniejsze to la to .. .  Od wody,mecti na umie porasta,od zimna 
ząbami dzwonią, tak ,że  już mi sią ru szają , a z  nudów wyciągnąłem sią , jak ob órek .. .

—  Jak to przeciwnie działa, bo ja od tego wszystkiego ty ją .. .
—  Piel Kobieta posiada coś z natury grzyba — służy jej wilgoć.. .  Zresztą jest rzeczą dowiedziona^że Ijarwiorija w 

m ałżeństwie zasadza sią na przeciwieństwie. . .
—  0 , zaczynasz wierszami mówić, gdy mowa o m ałżeństw ie. . .
—  Ogłupiałam do r e s z ty . . .

■Piękna darno— wspomóż biednego kaleką!. 
■Cóż to za  sposób proszenia? pewno jesteś pi* 
j a n y . . .  r

-Pijany.. .Czy dlatego;żem dostrzegł piękność 
u wielmożnej pani ? . .

i/Sfiesz.mama mówiła wczoraj,®  tatko do niczego. 
Cóż to i znaczy 7 . .
To właśnie nic nie znaczy. . .
A mnie sią zdaje, że to właśnie coś znaczy, cze 

jeszcze nie ro z u m ie m y .. .
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W e f c r a n j l t r a ż y  honoTovftj.

—  Hmry by} lepszy z naszych naczelników, Rewakowic^,czy Michalski ? ..
 No, Rewakowicz setny chłop, tylko o l l !  kroki nie nie widzi,ale za  tc jest zapa­

lonym demokrata,,M ichalski dz '* iy  kowal,d-utny dem okrata- w°it % takich, 
co to nosa w chustką nie u c ie ra ją . . .

—  Wiąc coż z  tego ? .  .
—  To z  tego , te my demokraci,jesteśmy,panie,do w szystkiego. .
—  To prawda-chodźmy sobie na kieliszeczek—wypijemy zd-owie naszych naczelni * 

fcow ! . .

Znąjtóie gie...

— Jak się masz 1 A ty zkąd sią tu  w zią łeś  7 . .
—  W ycedzili mnie m oskale . . .
— ■ 1 mnie ta k ż e . . .

— Cc będziemy te r a z  r o b i l i1 . ,
—  N o , no nie bój sią —  a w  a  dopóki nie

zginęła , zn a jd z ie  s ią  zaw sze w n ie j , d la  n as prusaków robo ta ,chocT  
by oprawi uw . . .

Różnica.
S p a d ła  z konia—o,nic jej me bodzie .. .  
Podniesie sią , i znowu a o s i ą d z i e .
I konia pochwycą i panią  p o c ie szą .
O trzepią,oczyszczą, z pomocą p o sp ie szą ... 
Czy w życiu tak samo I

Inaczej— niestety 1 . . 
Wyrzuca, ją  życie. . .T u  Kwiaty, tu z ło to . . .
1 spieszą lu d z is k a  do tak iej kobiety 
P odnoszą do góry —  by rzucić ją  w b ło to . . . Choć ze ś w ie c z k ą . ..

Innym, g w iaz d k a  świeci z  n ie b a , 
Poczciwa gw iazd eczk a . . .

Mnie sierocie, com b ez  ehleba 
Niech choc świeci św ieczk a  . . • 

Ciemne to sieroce chwile,
Bez serc , bez g w ia z d e c z k i . . .

A przepaści ty le .. .  t y l e , . .
B oże! nie g a ś  św ieczki \ . .

1 ta k  Byłoby dobrąe...
W szystko mi z rąk lec i. . .'W szystko m\ ale 
naokoło k rąc i. . . M ozę to trząsien ie  z iem i... 
D jabeł nie śp i. . Teraz sią wszystko tn ą s ie . .  
Łachmany no ludziach także sią trzo sa  óa sią 
te ra z  ze złość, trzęsą  ze mi sią butelki t łu k a ,  
bo, co p raw da , to są  jedyne pocieszycielki w tych 
trząsących c z a s a c h . Oj, o j - c o s  za  bardzo chy= 
boczę sią pode m ną ta  nasza kochana mamu= 
nia — ziemia. . .
Coby to było — żeby ziemi me było. •• A n o , 
wisiałby człowien w p o w ie tr z u ..  I w  tak iej 
pozycji pić m ożna — jeszcze lep iej. . .
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M ody te , tyih ra^errj nie p rz y sz ły  z  p a  r y z a ,  lecz ze z ło te j ,  słowiańskiej, P rao d . Przyniósł je narn „ V a le ć e k P s  k tórego za  
poąycąam y illu s trac ją ,zao p a tru jąc  ją  naszertji objaśnieniam i Autorem tych m ód, je s t zdolny czesK1 a rty s ta  p . K r e j c i k .  N i e  - 
darm o czesi słyną z  p r a k t y c z n i ,  k tóra  juzv i ^ienf^corą kością w gard le  s ta n ą ła . Mody te zn a jd ą  i u nas. . . z a s łu ż o n e  u-yno 
nie i pok lask  ze w g lą d u  na icłj p r a k t y c z n o ^ . . .

Kapeltiaą słomiany a la Wzyln 
s ą e k .

K a p e lu sz  
, O belisk1'

kapelusz % rocjózki .zwykkj 
słomiaiiki używanej do wycie­
ran ia  noc;. W ra z ie  potrzeby 
s capowi s io d ło .

^ a r p i t u r  męski le tn i, t a k  zw any„oszczędny1’ 
z  powodu m a ^ j  :)f’ści tn ą te r ja łu , j a k i e j  no trzt- 
buje. Obuwie z czarnej b lach y . W tak ich  koslju.* 
maclj, przed wierzycielami można zmykać piec 
mil bez w ytchnienia.

^ K o p c k m  a  W  W k .
tl)t u  ivtsdmł \Mwvwiou|a.CA^cV\ 

d w w y w riW  ( y w i w .

Model rozwwiąteojo k a p e lu sza  damskiego na  
sezon w iosenny » letni: puszcza sią strum ień 
wody W miejsce płotkiem ooęrodzone.a najmy- 
borniej rosną r dżne z ie len in y ,a  naw et krzewy

T u r n iu r y  nie były i nie s ą  do ni 
czeoro. Praktycznosć icł| i pozytcK 
p rzedstaw ia  powyższa iliustracja.

K a p e lu s z  a  la  ślim ak zodpow iedrną 
p a ra s o lk a  .



WSZECH NAUK LEKARSKICH

Dr. EM. AUERBACH
by ty sekundarjusz. c. k. szpitala jia W i ed en  i u 

osiadł we Lwowie ul. Karola. Ludwika l. 31.

MICHAŁ H E R B S T
K r a w i e c  m ę s k i  r o b o t y  k o ś c i e l n e
o r n a t y  n o w e ,  jaftob* r e p a T a c j e  i- o d n a
w i a n i a ,  p o  c e n a c h  b a r d z o  p r z y s t ę p n y c h .  
C W d t y w i t  3 a V m / a L ^ L  i , i u t o v u j d \  
U il) \mxrmiKm^a w y k m i ł t  ij I l c  %
iśtka. m  jvcow vn cj^  ^AAAî AMjJUuiy. Ji\mikn^

Mcuyi S a p ie h y  1.4. £m x >w .

G r a n d  C i r c u s  S l d o l f
n a  placu Castrum -we Lwowie.

Codziennie wielkie przedstawienie.
W zakresie jazdy konnej, tresury koni, gimnastyki, 

pantomin, gier ikaryjskich i baletu.
W Niedzielę i Święta dwa wielkie przedstawienia 

o godzinie 4. popołudniu i 8 wieczór.

Otwarcie Kasy o l  wieczór. PoczątekT*TzeOsL])\i\iktualme o 8. w.
152-1 3-] 2 poważaniem Teodor Sidoli, d)rektor.

pod gaciłem

we Lwowie Ghorąźczyzna 1. 2'i
TpOl wiid

dobrą i -wydatną kawę
sprowadzaną wprost 

•od producentów a A merj ki południ#' 
we3 po cenach hurtownycb. 

K o sz tu je  w e  L w o w ie .
1 kilogram 1 ił . 80 ct 

na prowincji:
4ty, lillogr. 9 d r .  15 centów franco.

„Niemam wcale tych-gatun­
ki* kawy* które inni pod nazwą mo­
jego godła ogłaszają".

F ra r?d s^ e X  UndciKa.
w e L w ow ie u l ic a  K r a k o w s k a - w  d o ­

m u  w ła s n y t f ] .
K a j l e p s z e , n a j s m a c ^ n ^ ) 5 ^  i  ^ 3 »• 
^ d r o w s ^ e  m a s a r s k i e  w y r o b y  \  d ę l i  
k a t e s y  w e d l i n a r s k i e .  P o k ó j  d o  ś p i ą ”
d a n  o b o k  s k le p u  -  w e b ó d  p r x e x  

s i e r p .

Główny i w yłgan y sMad
w y r o b ó w

platerowanych i  na Tiowera srekrze
galwanicznie srebrzonych 1 złażo­
nych z warszawskiej fabryki po 
łąaonychfirm W o r b l i n  i S p ó ł ­
k a  — b r a c i a  Bu c h ,  urządzo­
nym i 80 sprzedaży burtownej 1 
cząstkowej otwartym został w 
handlu J a k u b o w sk ieg o *  J a r r y  
Rirnek główny pod 1.26. Krakówt

Namówienia listowne wykony- 
woja się spiesznie. Opakowanie 
mą liczy sią — -ysuiłki żądanych 
przedmiotów, przesyła s ię  franco 

(4026-6 3)

Pierwszy gal. wyłączny skład
iK tn n en tiw  muzycznych i stran 

J .  K A P R A U K A
ul. Skarbkowska 6. naprzeciw Teatru 
Poleca obfity swoj wybór wszel­
kiej inskruTną*t\tovvt HARMONIK 
KALOFONii i S T R U N , ARiSTONY 
i ł.p . pocer]ac>| fa b ry c z n y ^ -

w t jtw u n  i  tu . l«mtctotAO(o
1.3, po leca w y b o rn e  o b u ­
w ie w lasneo jo  w yro b u  % 
n a j le p s z e g o  m a te r j a łu .  
n ieu s tąp u jącc  w niebem 
wyrobom ^ag ran iesin y m - 
Z am ó w ie n ia  w ykonywują 
sią  w n a jk ró tszy m  t r a s ie .

Ceriy prsystąpne. •
t ] \ \ P  t, f \Q f\C f  le c ta rr t iis łr^ , p rz e d łe m  L-W eityel we Lw ow ie prxy 

\ ) a 1\  T jfU iD U jJ u l. T e a tra ln e j 1. 16. poleca swój o b fity  s k ł a d  x e -  
ofąrkow ściepriyc}), sto łow ych  i b u c ik ó w  r o i t i e c jo r o d z a ju ,  o r a z  
p a rk ó w  k ie s z o n k o w y ^  y łap cu s^K b w  a ło ty c ł)  \  s r e b r r j y c ^  p o  ce - 
Yiac>\ n a j u  m i a r k o w a p a ^ y c t y  .N aprawy w swlkieoęo r o d z a ju  %eęan 
ków , m a s z y n  g ra ją c y c h , ja k o te i  odśw ieżanie an tyków , u s k u te c z n ia  s u -  
m a n n ie  i pod g w a ra n c ją ,o ra i ,  n a jm u je  s ią  k le jen iem  b u r s z ty n ó w ,  
p ia n k i ,  porcelany i s ^ k ła  k item  w łasnee jo  w y n a la z k u  i ta k o w y  spm-

daje flak o n ik  po 50 e h

• J f a  m w
la k lc u d l  h ^ o m i a l k / r t i u
p .H E N H & \ A  u>e SiotHwt,
jw*ą u l . J t l w u k M i c J u ^
1 .16. m m m  j i ą  iwut> = 

w W ,  u<bmą\ -  L srfc^ut 
J u t .  w o te tn ,  i  jmtoMAmi 
UfyłP x « d d k d a  
c e , t y  i  takim  wuij*/ « 
mtnj i >vmlucm w^m -

IM M Jl,  i e  tVU^UA.,11Ulwl;
to  m d k l c h  m L jw tb ic k M L  

W p/«Aj*k 41U 
za®4W ,.  u t t u  L e i  u  |m u

ą  M ag azy n  nowości d a m -M g  
Ę skicn o rat, jedyny sk ła d  Ym  
& karlsbaoU kicb koronek ęM
§  J O Z E F A  R E I T Z N E R A ®
j$we Lwowie,ul.Teabralna 8 J m  
H Poleca la w s w  w najwią. ^  
a  ksnym wyborie koronki,
% w slą ik i,aksam itk i,w eW »* |pS  
3  ki, 300 wiórów kryzek i w y - |g
O pustek najnowsxycł], yorse* 
rtły  francuskie i wiedeńskie, 

kołąier^e m ankiety i t - p .  W i

B ro w ar Jana K le in a  we 
Lwowie na Pohulance 

poleca
piwo butelkowe najlepszej 
jakości i odsela takowe w 

ilości 10 butelek 

w obrąbie Yogatek do dornu.

MLECZARNIA

H BN BYK I GRUCH OL
ic* Lw ow ie  

ulica Kopernika liczko S.

Urzęefzona czysto i wygodnie, za­
opatrzona we wszelkiego rodzaju 
mleczywo i  Wyroby mleczne, oraz 
daje obiady i kolacje zdrowo i 
smaczne po bardzo umiarkowanych 

cenach. (4030-4-3.)

Odpowiedzialny z a  redakcją i w ydaw nictw oFr.K s.K ow aU s*yn o m ra  *■ u r.A m rszL m  jss  a m m -jt.


